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Ugłeszenia przyjmują we Lwewis 


Arare Administracji „Dziennika Polskiego”, pise 
Marjacki |. 6 i £ i Biure dzienmików Ludwika 
Plehma ulica Karola Ludwika l. 9. 

We Wiedmiu: pp. Haasensteim & Vogler, (Otte 1:2), 
E. Dukes, H. Schalek, A, Oppelik's Nach., Rauelt 
Mosse i J. Danneberg; w Paryżu: G. Adam 8, 
rua da Varenne, 

Ugleszenia przyjmuje się za opłatą 16 cemtów əd jed -5a 
wiersza drobnym drukiem (petit). 

Doniesienia e ślubach, zaręczynach i imme prywzine 
komunikaty po kromice za jodom wiersz 50 ci. 

Prywatne korespemdencje IQ i mekrologja BO centów od 


wiersza. 
Brebus ogłoszenia l'4 centa ed wyram. Pamieszkami: 
i sklapy pe I ct. ed wyrzzn. 


Askiamy w rubryce Nadesłane 30 ct. ad wiersza. 


We Lwowie Poniedziałek dniu 18 Gru 


Od Administracji. 


Celem uregulowania nakładu upraszamy 
6 wCZ68E6 Odnowienie premumeraty, której wa- 
runki podauo w nagłówku obok tytułu dziennika. 


Zwracamy uwagę, że prenumeratorowie 
Dsiennika Polskiego mogą otrzymywać 


„BLUSZCZ 
po bardzo zniżonej cenie (50 względnie 80 ct.) 
jakoteż 


Kalendarz humorystyczny „ŚMIGUSA” 


(po 40 ct. z przesylką pocztową). 


Klęska jenerała Bullera. 


Lwów 18 grudnia. 

Straszny cios dotknął Anglję. Jenerał Bul- 
ler, jedyny z jenerałów angielskich w poludnio- 
wej Afryce, który dotychczas nie poniósł był 
jeszcze klęski z ręki Boerów, w którym pokła- 
dano wielkie nadzieja i o którym mniemano, 
że śmialym ruchem posunąwszy się ku La- 
dysmith, edeprze stamtąd Boerów i uwolni 
oblężonego w tem mieście jenerała White'a — 
został — jak donoszą depesze — pobity na 
głowę! Zawiodły wszelkie nadzieje... 

Po klęskach, które odnieśli jenerałowie 
Gatacre i Methuen, miano jeszcze ufność do 
Bullera, myślano, że on podniesie znaczenie 
i potęgę armji ungielskiej i całej wojnie nada 
inny kierunek. Brak w ostatnich dniach wiado- 
mości z jego strony uważano za znak pomyślny, 
a gdy nadeszła depesza, donosząca, iż jen. Bul- 
ler posuwa się ku Ladysmith, przez całą An- 
glę przeleciała wieść, iż wkrótce Boerowie zo- 
staną od miasta tego odparci. I w istocie na- 
deszła depesza o dokonanej przez Bullera od- 
sieczy Ladysmith i wzięciu do niewoli 10.000 
Boerów. Cała Anglja zawrzała z tego powodu 
radością, ale radość ta była krótką, trwała za- 
ledwie kilka godzin, gdyż okazało się, że depe- 
sza ta była fałszywą. Nadeszła natomiast inna 
depesza, urzędowa, donosząca o czem innem, 
niż Anglicy się spodziewali, bo — o strasznej kię- 
sce Bullera... Zostawił na pobojowisku kilkaset 
ludzi, stracił wszystkie armaty, wszystkie konie 
i musial się cofnąć. 

W Londynie wiadomość o tej klęsce oczy- 
wiście straszne wywarła wrażenie, a skutki jej 
mogą być dla Auglji fatalne. Z przebiegu tej 
wojny, wojny prowadzonej przez wielkie mo- 
carstwo z drobnym narodem farmarów, poka- 
zuje się, że sławna ongi armja angielska, nie 
rnoże dziś sprostać oddziałom wojennym z 
ochotników, i że wyćwiczone, dobrze uzbro- 
jone wojska angielskie muszą się cofać przed 
oddziałami, złożonymi z ludzi, którzy pierwszy 
raz podczas tej wojny stanęli w szeregu bo 
jowym. 

Klęski, które jedną za drugą Anglicy po- 
noszą, osłabiają znaczenie potęgi Anglji i dziś 
już depesze donoszą, że ci z kolonistów afry- 
kaństich, którzy dotychczas, korząc się przed 
potęgą Anglji, siedzieli cicho, widząc dzić, że 
drobny naród Boerów potęgę tę lamie, powstają, 
aby połączyć się z Boerami i zrzucić z siebie 
hegemonję angielską. Ruch powstańczy może 
obj:ć całą południową Afrykę i znieść tam zu- 
pelnie przewagę Anglj. Wojna więc z Trans- 
waalem, do której Anglię popchnął miniater 


NOTATKI 
LITERACKIE I ARTYSTYCZNE 


Literatura. 


Encykiopedja staropolska ilustrowana. Pod 
takim tytułem ukazywać się pocznie z początkiem 
r. p. nowe wydawnictwo zeszytowe w Warszawie. 
Dzieło to, w formacie wielkiej ósemki, opracowane 
Źródiowo pu.ez Zygmunta Glogera i ionych bada- 
czów przeszłości, obejmie w 4— 5 tomach kilka 
tysięcy artykułów z nejciekawszych dziedzin dawne- 
30 życia naszego, dawnych obyczajów, prawodawstwa, 
rolnictwo, sztuk, rękodzieł i handlu, dawnych urzę- 
dów, dostojeństw, mennictwa, skarbowości, podat- 
ków, pocztarstwa, heraldyki, budownictwa, lowiectwa 
itd. Jednem słowem, będzie to w układzie encyklo- 
pedycznym dokładny i barwny obraz życia dawnej 
Polski. 

Praekłady s polskiego: „Syn Oteczestwa* wy- 
drukował w dodatku ilustrowanym nowelę Stefana 
Krzywoszewskiego p. t. „Anusia“. 

— w". ydawnictwie „Bibljoteks Siewiera" wy- 
szły dwie po ..'ści Kraszewskiego w tłómaczeniu ro- 
syjakiem, a mianowicie: „Gniew Boży*, i „Jan So- 
bieski”. . 

— „Kijawlanin* zamieścił w fejletonie przekład 
noweli Elizy Orzeszkowej pt. „Dymy*. 

— „W Dąbrowie górniczej”, znamy obrazek 
dramatyczny Gabrjeli Zapolskiej, został przetłamaczo- 
ny na język rnski. 

Pismo chorwackie „Vienac', wychodzące w 
Zagrzebiu pod redakcją Jana Hranilovića, zajmuje 
się szczerze literaturą polską. Między inmemi podało 
w ostatnich czasach opis Ureczystości Słowackiego 
w ħMiloslawiu, tudzież samitściło mową Sienkiewi- 
eza, którą on wówczae wyglosil. 

Bevue des revues, znane czasopismo paryskie, 
zsmieściło w ostatnim zeszycie obszerną wzmiankę 
o utworach W. Sieroszewskiego (Sirki) przyznając 
naszemu autorowi pierwszorzędny talent. 

Poetka czeska Pawla Maternowa, tlumaczka 
wyborna poezyj Konopnickiej, zamieściła w estatnim 


Wielmożny Panie! 


wychodzi couziennie nie wyłączając niedział ! 


dnia 1899 r. 


Rok XX 


Przedpłata wynosi we Lwowie: 


HNecinie 1$ zł, — półrocznie 9. zi. — kwartalnie 4 zi. 
50 ot. miesięczuie 1 zł. 50 ct, ra przesyłkę de 
demn dopłacz. się 20 ct. miesięcznie, 

E przesylka pocztową w państwie austijackicm, recznie 
24 2. — pólrocznie 12 zł — kwartalnie 6 zł. — 
miesięcznie 2 zł. 

£ prresylką pocziowa za granicę de całych Niemiec reczuie 
50 marek — kwartalnie 13 marek 5O fenigów — 
de Francji, Amglji, Wioch i Szwajcarji rocznie 30 
traaków: — kwartalnie 20 franków. 

iera Redakcji „Dziennikz Polskiego", pins Marjacki 
liczba 6 i 7, Telefos Nr. 151. 


Rękepisów Redakcja nie zwrase. 


Kamor „Dzienalka Polskiego kosztaje Ś ct. 


świąt a godzinie $. rano. 


Chamberlain z motywów śwśle egoisiycznych, 
może Anglji przynieść nieobliczalne straty nie- 
tylko w Afryce, ałe i w skarbnicy Anglji, w In- 
djach, gdzia również tylko obawa przed potęgą 
W. Brytanji powstrzymuje niezadowolonych od 
wybuchu. Najbliższe dni mogą być dla Anglji 
fatalne. 

Prasa angielska pojmuje dokładnie położe- 
nle, w jakiem Aanglja się znalazła i pisze, iż 
dni tak ciężkich, tak pełnych trwogi oddawna 
już Anglja nie przeżywała. Dziś rząd z pewno- 
ścią dołoży wszelkich ofiar, nie cofnie się przed 
niczem, aby tylko pokazać, iż umie i może 
przeprowadzić swą wolę, ale, czy się mu tę 
wolę przeprowadzić uda, pokaże  niedaleka 
przyszłość. 

W przebiegu tej wojny, która tysiące ofiar 
w lndziach pechlania ze strony jednej i dru- 
giej, jest jeden jasny punkt. Oto wskazuje ona, 
ża i dziś nawet, przy tak wydoskonalonej broni 
i taktyce wojennej, nie jest jeszcze wszystkiem 
siła, gdyż więcej znaczy zapał, z jakim się wal- 
ezy o dobrą sprawę, niż wyćwiczone wojska 
i dalskonośne karabiny. Nie wszędzie prawo 
musi ustąpić przed siłą... 


Rosja i Austrja w r. 1849. 


Lwów 17 grudnia. 

Donieśliśmy już, że w Petarsburgu wyszedł 
właśnie IV. tom pamiętników ks. Paskiewicza, 
obejmujący dzieje 1849 r. Znajdujemy tam 
wiele interesujących, a niezrianych przyczynzów 
do dziejów interwencji rosyjskiej na Węgrzech; 
stwierdzają one, że podówczas rząd austrjacki 
kompletnie był bezsilny, z czego korzystali roz- 
maici satrapi wojskowi, którzy na własną rękę 
robili politykę nietylko krajową, ale i zagrani- 
czna. Typowym takim satrapą był jeneral Ham- 
merstein, poprzednik JE. jenerala Fiedlera, przed 
pięćdziesięciu laty, na stanowisku komendanta 
wojsk we Lwowie, który zbombardowaniem 
zupelnie spokojnej stolicy utrwalił o sobie 
opinję „znakomitości wojskowej“. Co prawda, 
to pamiętniki ks. Paskiewicza nie przedstawiają 
nam  Hammersteina wcale w roli bohatera! 

W dniu 2 lutego 1849 mianowicie zawia- 
domił Paszkiewicz sztafetą cara, że komendant 
wojskowy we Lwowie Hammerstein zawiadomił 
komendanta 4 korpusu rosyjskiego Czaodajewa, 
iż jeneral Bem na czele wojsk polsko-węgier- 
skich wtargnął na Bukowinę i maszernje na 
Czerniowce. Ponieważ nie ufal swoim 
siłom, przeto prosił o pomoc wojsk 
rosyjskich (!). Pułkownik rosyjski Weselickij, 
najbliższy komendant, odpowiedział Hammer- 
steinowi, ża bez wyższych rozkazów nie może 
przekroczyć granicy, wyraził jednak pewność, 
że „car sprzymierzeńcom swoim poda wspaniało- 
myślnie dłoń“. 

O prośbie Hammer.teina i o swojej odpo- 
wiedzi zawiadamia Weselickij ks. Paskiewicza, 
który ukarał go jednomiesięcznym aresztem ze: 
to, że „wdał się w nieswoją sprawę, aby ni: 
ważył się na przyszłość prorokowsć o woli 
cara“. Paskiewicz zawiadomił jadnak Hammer- 
steina, że polecił komendantom pulków grani- 
cznych, ażeby w razie zbliżenia się ku granicy 
powstańców „uderzyli na nich, pobili i cofnęli 
się na swoje stanowiska". 

Wkrótce jednak pokazało się, że alarm 
Hammersteina był falszywym, gdyż Bem nie 
ruszył się z Siedmiogrodu, a tylko jego straż 
przednia starla się na granicy Bukowiny z ce. 
sarskiem wojskiem. Gdy Himmersteinowi donje- 


zeszysie miesięczmka praskiego „Kwiety* sylwetką 
K. Tetmajera i przekład kilkunastu drobniejszych 
jego poezyj. — W następnych zeszytach „Kwiatów “ 
zamierza poetka czeska opublikować przekłady poe- 
zyj Rossowskiego, Kasprowicza i Rydla. 

O Kienkiswicsu. „L' lilustrazzione italiana“ 
zamieszcza w ostatnim numerze dużych rozmiarów. 
portret Sienkiewicza, zapowiadsjąc równocześnie wy- 
danie powieści jego „Bez dogmatu“. 

W ubiegłym tygodniu, podzzas nabożeństwa w 
kościele św. Ambrożego w Genui, ojciec Semeria, 
wystąpił z konferencją, poświęconą rozbiorowi po- 
wieści „Quo Vadis*, przyczem wyraził zdanie, iż 
jest to dzieło ożywione najwznioślejszemi ideami 
chrześcjańskiemi, zdclnemi pobudzić czytelnika do 
uniesień apologetycznych ku wierze. Konferencja 
była wygłoszoną w obecności ercybiskupa genusń: 
skiego, otoczonego liczne duchowieństwem. 

Dzieło filosoficsne. Maks Miller, sławny filo- 
log i filozof, profesor uniwersytetu w Oxfordzie, wy- 
dał nowe dzieło, pt.: „The six systems of indion 
phylossphy* (Sześć systemów filozofji indyjskiej). 
W dziele tem dowodzi autor, że prawie wszystkie 
nowoczesbe, czy to materjalistyczne czy też ideali- 
styczne poglądy na świat, można odnaleźć w zarod- 
ku w sześciu szkołach starożytnej filozofji imdyjskiaj. 

Królowa-tłumacska. Królowa rumuńska, Csr- 
men Sylva, przetłumaczyła głośne dzielo krytyka fran 
cuskiego Pawła de St. Victor „Dwie maski” (obej- 
mującs teatr Greków, Szekspira i sceny francuskiej), 
na j zyk niemiecki. 

„Nowe sacsegóły s historji powstania pol- 
ekiego w r. 1794". Pod tym tytułem zamieściło 
Now. Wy. obszerny artykuł p. Krzyżanowskiego. 
W artykule tym autor zdaje sprawę z pamiętników 
L. Cieszkowskiego, wydrukowanych we Lwowie, na- 
kladom ruskiego „Domu Narodnego*. Jak zaznacza 
Now. Wr. pamiętniki te wydał ukryty pod inicja- 
lami. A S. P., lwowski kanonik Antoni Pietrusze- 
wicz. Tytul pamiętników Cieszkowskiego brzmi: 
„Djarjusz powstania krakowskiego w roku 1794“. 
Feljeton Now. Wr. pamiętniki te streszcza, 

Prsekład. Głośny dramat Lwa Tolstoja „Po- 
tęga ciemnoty“ został przełożony na język polski i 
będzie przedstawiony na scenie lwowskiej. 


gdzenie Sybina. 


Mojego wyrobu słodzone i niesładzore 

tak czysto i sumiennie wyrabiane, że 

prosić Wielmożnego Pana, aby takowe w handlu przy ul. Grodzickich 3, bezpłatnie i bez żadnych zobo- 
wiązań skosztował i wyroby te za najlepsze sprawiedliwie uważać raczył. 


siono o tej drobnej potyczce, widocznie przera- 
ził się i zażądał pomocy od Rosji. A zrobił to, 
jak zaznacza Paskiewicz. na własną rękę — 
w tej samej bowiem chwili książę Schwarzen- 
berg, prezydent ministrów, oświad- 
czył rosyjskiemu posłowi Medemo- 
wi, że wkroczenie wojsk rosyjskich 
do Austrji, więcej sprawie monar- 
chji zaszkodziłoby niż pomoglo. 
A car już wówczas myślał o niesieniu pomocy 
Austrji, gdyż obawiał się, że jej upadek spowo- 
duje powstanie wielkiego niemieckiego państwa 
pod egidą Prus, co uważał za groźne niebez- 
pieczeństwo dla Rosji. To też polityka carska 
miala ciągle na oku utrzymanie równowagi 
między Austrją a Prusami, a zapewnienie nie- 
zawisłości pomniejszych państewek niemieckich. 
Do tego raził cara nie mało „rewolucyjny duch 
sejmowej polityki frantfurckiej*, który po- 
czątkowo ze strony pruskiej doznawać miał za- 
chęty i peparcia. 


Tymczasem sytuacja w Węgrzech stawala 
się czem raz przykrzejszą dla Austrji W sie- 
dmiogrodzkiem Pudner nie mógł podołać Be- 
mowi i jego dzielnym szeklerom i zastosował 
taktykę taką samą, jak Hammerstein we Lwo- 
wie. Odniósł się mianowicie do rosyjskiego je- 
nerala Liedersa, komendanta wojsk w księ- 
stwach naddunajskich, z prośbą o pomoc i obsa- 
Car zezwolił. Daia 27 lutego 
1849 pisal Paskiawicz do cara: „Dostałem ra- 
port od Liedersa z doniesieniem, że zajął Bra- 
sów i Sybin, w sam czas, aby ocalić austrja- 
ckie wojska“. Jest tu mowa o potyczkach wojsk 
rosyjskich pod wodzą Skarjatyna i Engelharda 
z oddziałami Bema, które istotnie musiały się 
cofnąć. Ale Bem szybko zebrał swoje wojska i 
w marcu uderzył na Sybin, broniony przez 
Skarjatyna, odebrał go i odpędził Moskali aż ku 
granicy wołoskiej. To samo stało się z Engel- 
hardem, tak, że w końcu marca nie było ani 
jednego Moskala na węgierskiej ziemi, prócz 
jeńców w obozie Bema! Z tego powodu, pisze 
Paskiewicz do cara w dniu 31 marca 1849 r.: 
„Windischgraetz jest bezradny, Austrjacy nic 
nie robią, naszym oddziałom nie dano pomocy 
i musiały one ustąpić za granicę wśród ciąglych 
walk z pięćkroć liczniejszym nieprzyjacielem. 
Tak może się stać i na innych miejscach i na- 
sze wojsko zostanie skompromitowane, dzięki 
nieudolności austrjackich jenerałów. Przez to 
nasza armja może się zdemoralizować". Mikolaj 
odpowiedział (1 kwietnia): „Postępowanie au- 
strjackich jeneralów jest istotnie wysoce nie- 
zręczne. Zadziwiającym jest ten Pudner, który 
z piącioma jenerałami opusz:za powierzone $o- 
bie wojsko, nic dziwnego, Że cały Siedmiogród 
jest w ręku Polaków“ (sic). Natomiast w innym 
liście zachwyca się car Radeckim i jego zwy- 
cięstwem we Włoszech. „Oto stary junak! — 
pisze do Paskiewicza — zamianowałem go ro- 
syjskim marszałkiem polnym i darowałem mu 
mój pułk huzarski*. Ale Windischgraetz nie był 
Radeckim i niebawem przekonano się we Wie- 
dniu, że jego doniesienia i raporty były klam- 
liwe, że mma wojska austrjackie nie zdołają 
stlumić węgierskiego powałania. Wówczas to 
zdecydewal się ks. Schwarzenberg pójść za przy- 
kladem Hammersteina i Pudnera i prosić o po- 
mo: cara. List jego przesłał Medem carowi za 
pośrednictwem Paskiewicza, który tak pisal: 
„Rząd austrjacki prosi W. C. Mość, ażeby za. 
ial Siedmiogród. Ta prośba istotuie mnie dziwi. 
To wyrażenie „zająć* jest istotnie charaktery 
styczne; toż tam stoi obecnie do 80.000 uzbra 


Sztuka. 

Towarsystwo saluk pięknych w Warszawie 
odroczyło termin konkursa na wykonanie szkicu 
plastycznego na fontanę przed gmachem towsrzystwa. 
do dnia 1 maja 1900. 

Nowy pomnik Heinego. Mieszkający w Rzy- 
mie rzeżbiarz duński prof, Hasselriis, który wykonał 
posąg Heinego do willi cesarzowej Elżbiety „Achil- 
leipn* na Korfu, skończy! obecnie nowy pomnik 
poety, który stania na jego grobie na  cmentas.u 
Póre Lachaise w Paryżu. 

Nowy obras wykończył znakomity malazz J. 
Falst. Obraz ten, większych rozmiarów, przedstawia 
epizod z kempaoji 1812 r. i przeznaczony jest na 
przyszłoroczną wystawę paryską. 

Salon Krywulta w Warszawie otworzony zo- 
stał na mowo, wystawą drieł Kamińskiego i Okunia. 
Na wystawie znajduje się również olbrzymi obraz 
Jerzego Rochegr szm8'a „Zamordowanie cesarza Gety“. 

Otwarcie panoramy  „Golgoły* w Moskwie 
nastąpiło dnia 24 ubiegiego miesiąca w obecności 
wielkiego ks. Szrgjusza Aleksandrowiesa i wielkiej 
ks. Elżbiety Teodorowiczównej. Obecny przy otwarciu 
panoramy twórea jej p. Styka, ofiarował wielkiej księ - 
łaej bukiet z białych róż. 

Wystawa krajobrasów Michalin Wywiórskiego 
otwartą zostala dnia 1 grudnia w salonach war- 
szawskiego Towarzystwa sztuk pięknych. Wystawa 
składa się z 61 dzieł. 


Teatr. 


Z literatury dramatycsnej. Wiktoryn Sardou 
pracuje nad nowym dramatem historycznym, de któ- 
rego treści zaczerpnął z glośnej sprawy o otrucie 
za czasów Ludwika XIV. Bohaterką dramatu jest 
margrabina de Brinvilliers. 

— August Strindberg napisał trzy nowe dre- 
maty: „Gustaw Waza*, „Eryk XIV" i „Legenda 
Polkung.* Dzieła te ukażą się najpierw w książce, 
a potem wystawione zostaną w Sztokholmie. 

Najnowsse dsieło Ibsena. Mistrz z Kopenhagi 
wykończy! nowy utwór sceniczny. Tytul jego jest 
„Herald Winge.” Treść zaczerpnięta z dziejów dzieci 
naturalnych. Bohater sztuki, Herald Wiage, pracuje 
jako inżynier u bogatego właściciela kopalń Eliasena, 


Nalewki owocowe 


są tak dobre i tak tanie i 
na tej tylko podstawie ośmielam się 


jonych Madjarów, a cały kraj jest zrewoltowa- 
ny. Austrja więc chce, ażeby W. C. M. wziąl 
na siebie cały ciężar wojny*. Zwraca dalej uwa- 
ge, że na to potrzebaby co najmniej 85.000 
żolnierzy, — których poświęciloby się bez ko- 
rzyści dla Rosji. Natomias. doradza carowi, 
ażeby zajął Bukowiną i wschodnią 
Galicję po San, skąd można Austrji prze- 
ciwko Węgrom z korzyścią i dla Rosji poma- 
gać*. Car odebrawszy to pismo, odpowiedzial 
Paskiewiczowi: „Austrjacy pokpiwszy 
sprawę, chcą teraz, ażebyśmy za 
nich wyciągali kasztany z ognia. To 
bardzo rozumnie z ich strony — ale ja tego 
nie chcę. Na zajęcie Galicji i Bukowiny 
zgadzam się: gdyby tam się wszcząl 
jakiś ruch rewolucyjny, musimy go 
zgnieść, ale iść do Siedmiogrodu nie mamy 
przyczyny, to jest rzecz Austrjaków, ażeby tam 
zapanował porządek. Zresztą dlaczego Austriacy 
nie prosili nas o pomoc, gdy był jeszcze czas. 

Teraz, gdy się wszystko tak powikłało, by- 
loby giupotą naprawiać ich błędy krwią rosyj- 
ską. Zajmując Galicję, umożliwimy Au- 
strjakom wysłanie tamtejszych korpu- 
sów na bojową linię, a to im powinne 
wystarczyć!" 

Takie było zdanie cara z końcem marca. 
Jak wiadomo, później car się zdecydował inaczej, 
a co na tę decyzję wplynęlo, o tem dowiadujemy 
się z listu cara, pisanego w d. 20 kwietnia do 
Paskiewicza. „Przyznaję, że bardzo, bardzo nie 
chce mi się mięszać w tę sprawę; przewiduję, 
że zamiast wdzięczności spotkamy się ze strony 
Niemców z zawiścią, nieufnością i niewdzię- 
cznością. Nigdy bym się też w to nie wdał, 
gdyby nie to, że koszula bliższe ciała niż ko- 
żuch, t. j. gdybym w Bemie, Dęmbińskim i 
w ogóle w Polakach nie widział nietylko wro- 
gów monarchji austrjackiej, ale wrogów wszech- 
światowego porządku“. 

Pomoc więc dana Austrji przez Rosję w r. 
1849 byla niczem innem, jak środkiem ostrożno- 
ści przeciwko polskiej myśli wolnościowej ! 


KRONIKA. 


Djarjusz lwowski. 

Poniedzialek 18 grudnia. 

Teatr hr. Skarbka: „Debiutantka“, 
Początek o godzinie 7 wieczorem. 


sztuka. 


maiemdarz. Poniedziałek (18: Gracjana męcz. 
VPzqłod słońca 6 podsimia 7 saisut 54, zachód o 
g dysie 4 meut —. 

+ Henryk Nagel. Wczoraj o godz. */44 popolu- 
dniu zmarł we Lwowie w 40 r. życia Henryk Nagel, 
współpracownik Słowa polskiego. Wieść o jego 
śmierci wywołała szczery żal. gdyż śp. Nagel dla 
swych wielkich zalet cieszył się wśród swych kole- 
gów zawodowych wielką syrapatją i był przez mich 
serdecznie kochany. Śp. Nagel urodził się w War- 
szawie, gdzie ukończył gimmajum i uniwersytst, po- 
czem zostal adwokatem. Wszedłszy wskutek swych 
gorących patrjotycznych przekonań w kenflikt z rzą 
dem rosyjskim, wyemigrował do Ameryki, gdzie 
przez lat kilka był naczeloyna redaktorem Dsiennika 
chtcagoskiego. Zatęskniwszy za krajem i swoimi, 
powrócił przed czterema laty do Galicji i osiadł we 
Lwowie, wstąpiwszy do redakcji Słowa polskiego. 
Jako dziennikarz należał do najzdolniejszych, oprócz 
dziennikarstwa pracował również wiele na polu lite" 
rackiem, a dobytkiem tej pracy kilka powieści i roz 


praw „O dziennikarstwie w Amecyce", o „Polonji 
amerykzńskiej* itp. Swemi wielkiemi zaletami cha- 
rakteru potrafil sobie zdobyć powszechną we Lwo- 
wia sympatję. Przed rokiem po zapaleniu płuc za- 
chorował ciężko na suchoty i ta straszna choroba, 
po długich męczarniach, przecięla mić jego życia. 
Cześć jego pamięci! 

Mianowanie. Ministerstwo rolnictwa zamiano- 
walo adjnakta inżyniera Władysława Nowake, in- 
łynierem w biurze budownistwa galicyjskiej dyrekcji 
lasów i dóbr skarbowych we Lwówie. 

Wypadek na kolei. Z Pilzna czesk. teiegrafują 
nam 17 bm.: Dziś w nocy najechał na stacji Roschitz 
pociąg pospieszny, jadący z Wiednia do Chebu, na 
spóźmiony peciąg towarowy. Z podróżnych mikt Die 
doznał szwanku. Kierownioy obu pociągów są ciężko 
ranni, nadto trzech ludzi ze służby kelejowej odnie- 
sło rany lżejsze. 

Awanse w gal. Kasle oszczędności. Na one- 
gdsjszem posiedzeniu wydziału gal. Kasy oszczędno- 
"Sci uchwalono, na wniosek dyrekcji, przedłożony 
przez dyr. Steczkowskiego, etat urzędników, oraz 
awanse. Awansowano prawie wszystkich urzędników, 
a mianowicie 27. Etat zreformowany zaś zostal o 
tyle, że przybyły doń trzy posady rewidentów I. kla- 
sy i że utworzono nową, najniższą rangę asystentów 
3 klasy z pensją 800 zł. rocznie, i dodatkiem kwa- 
terowym w wysokości 800 zł. 

Do wniosku zaawsnsowania prawie wszystkich 
urzędników Kasy skłoniłę dyrekcję ta okoliczność, że 
zniesicno remuneracje, która — jak wiadomo — 
wydzielane były z czystych zysków. Dyrekcja uważa- 
ła więc za swój obowiązek, polepszyć zaawansowa- 
niem place urzędmików, uszezuplene ubytkiem romu- 
Deracyj, a uczymiła taki wniosek tem lacniej, że po- 
mimo zaawansowania prawie wszystkich urzędników, 
ogólay wydatek roczmy etatu będzie niższym jak 
dotychczas. 


Wczoraj w południe gremjum urzędmików zgro- 
madziło się w sali posiedzeń Kasy, gdzi- imieniem 
urzędników przemówił p. Grużewski, podnosząc, że 
urzędnicy bardzo obowiązani są dyrekcji, że sprawę 
ogólnego awansu, spodziewanego Od tsk dawna, za- 
łatwila. Z ramienia dyrekcji odpowiedział na tę 
przemowę dyrektor Nikorowicz. Zazmaczył on, że 
urzędnicy w ogólnym awansie powinni widzieć uzna- 
mie dyrekcji dla ich dotychczasowej działalności, oraz 
objaw chęci, aby praca urzędników odpowiednio 
byla wynagradzaną. 

Dalsza poprawa bytu urzędników — mówil 
dyr. Nikorowicz — zależy od rozwoju instytnsji, 
więc w znacznej części od samych urzędników. 
Czem szybciej będą oni swe czymności biurowe za- 
łatwiali, czem większa będzie ich uprzejmość dla 
stron, tem szybciej wzrośnie liczba klientów kasy, 
tem szybciej wzrosną powierzone jej kapitały, a więc 
i zyski. Im wydatniej każdy z urzędników będzie psa- 
cował, tem maiejsze będą koszta administracji, a tem 
lepiej każdy z urzędników będzie mógl być wyna- 
gradzanym. Praca usilpa jest więc obowiązkiem nie- 
tylke wobec instytucji, ale i kolegów. Przemówienie 
swoje zakończył dyr, Nikorowicz oświadczeniem, że 
podziękowanie urzędmików przedłoży do wiadomości 
wydziału. 

Komisja apelacyjna. O soboty odbywają się 
w kraj. dyrokcji skarbowe) posiedzenia kraj. komisji 
apelacyjnej dla załatwienia rekursów, wniesionych 
przeciw wymiarowi podatku osobisto dochodewego. 
W sobotę rano obradowały sukkomitety, po poludniu 
zaś i wczoraj pelna komisja pod przewodnictwem 
wiceprezydenta kraj. dyrekcji skarbu dra Korytow- 
skiego. Dzięki energji przewodniczącego, prace ratno 
postępują. Nz wniesionych 10.000 rekursów, zali- 
twiono około 8.500, reszta zaś zostanie dzisiaj za- 
łatwiona. Jak energicznie wzięto się do rzeczy, wy- 


którego jest naturalnym synem. Walka, jaka się wy- 
wiązuje między ojcem i synem, stanowi glówną oś 
akcji. Sztuka ma wywoływać wrażenie wstrząsające. 

Tray jednoaktówki mlodych autorów, a mia- 
nowicie „Bajkę* A. Niemojcwskiego, „Zapóźno* W. 
Reymonta i „Fatalistę* T. Jaroszyńskiego, wysta- 
wiono onegdaj po raz pierwszy na scenie teatru w 
Dolipie szwajcarskiej w Warszawie. Według oceny 
tamtejszej krytyki, największą wartość przedstawia 
„Fatalista*, natomiast sztuka W. Reymonta „Za- 
późno“, ma być rzeczą — kompletnie słabą. 

Głośna komedja Roberta Bracca (autora „Nie- 
wiernej*) zatytułowana „Skon miłości*, wystawiona 
zostanie w Warszawie w „Rozmaitościach. * 

Nowa sstuka. Ignacy Grabowski — autor „Bu- 
rzy” — wykończył cztero-aktową komedję p. t. „Ro- 
dzeństwo.* Rzecz trzymana jest w tonie komedji 
wyższej i omawia obecne Stosunki rodzinne i eko- 
nomiczna na wsi. Ma być wystawiona w warszaw- 
skim teatrze Rozmaitości. 

„Kreyżacy* na scenie. Staraniem „Stowarzy- 
szenia artystycznego” przedstawione zostaną w przy- 
szłym miesiącu na scemie teatru Wielkiego w War- 
szawie żywo Obrazy, odtwarzające wybitme sceny 
z powieści Sienkiewicza. Ukiadem obrazów zajmują 
się artyści malarze: Gerson, Badowski, Ryszkiewicz 
i inni. 

Nowy dramat H. Bahra. W teatrze „nie- 
mieckina* w Wiedniu, wystawiono mowy dramat 
znazego pisarza. Sztuka nosi tytuł „Atleta", a treść 
jej stamowi wina, jakiej się w przeszłości dopuściła 
małżonka bohatera utworu. Skutki tej winy tworzą 
oń dramatyszną, około której obraea się akcja. 

„Sprawa kobiet", znama komedja Baluckiego, 
zostania wystawioną wkrótee ma seemie teatru Roz- 
maitości w Warszawie. 

Nowy dramat Hsnrjka Borniera (autora „Górki 
Rolanda*), wystawiomy zostanie w tych dniach w Odee- 
nie paryskim. Akeja dramatu (noszącego tytuł „Franee 
d'abord") rosgrywa się za czasów Ludwika IX i wy- 
kazuje wiele scen watrząsających swą grozą. 

Grono amałorów odegrało w Warszawie na 
scenie teatru w Dolinie szwajcarskiej klasyczną tra- 
gedję Sofoklesa p. t. „Edyp król“ i wywiązało się 
z trudnego zadania bardzo dobrze. Przedstawienie 


Jan 


wogóle 


poprzedziła konferencje literacka p. Ignacego Chrza- 


nowskiego (redaktora Ateneum), który mówil „o tra- 
giczności w Edypie Sofoklesa, * 

„Tyberjuss*. Sztukę pod tym tytulem napisała 
Marja Zawiszyna, a wystawi ją wkrótce warszawski 
teatr Rozmaitości. 


Muzyka. 

Nowe opery: E. Dłuski napisał operę dwu- 
aktowa p. t. „Urwazi”, osnutą na tle indyjskiam. 

Emil Młynarski, dyrektor opery warszawskiej, 
wyksń za operę na tle życia mieszczan gdańskich aa 
czasów polskich. 

Włoscy komposytorowie upatrzyli sobie w osta- 
tnich czssach za przedmiot de dziel swoich dramaty 
Wiktora Sardou. Po za Puccinim, który wykończył 
już partycję „La Tosca* (mającą być wkrótee wy- 
atawioną w Rzymie), pisze obeenie młody kompozy- 
tor Giordano muzykę do obfitujągej w sytuacje ja- 
skrawo dramstyczne „Eedory.* 

»Csert a Kacsa." Taki jest tytul nowej opery 
Antoniego Dworzaka, wystawionej niedawno ma scenie 
praskiego teatru narodowego. Libreto, napisane przez 
Adolfa Weniga, osnute jest na tle ludowych ballad 
i podań czeskich. Muzyka —jak się wyraża krytyka — 
jest wspaniała i zaznacza stanowczy zwrot w twór- 
czości Dworzaka w kierunku dramatycznym, a nadto 
wykazuje wszystkie zalety jega talentu: melodyjność, 
znakomite władanie środkami harmonieznymi, ogai- 
stą rytmikę i barwną instrumeptację. 

Głośny kompesytor R. Leoncavallo przybyć 
ma w ciągu bieżącego sezonu de Warszawy, ażeby 
dyrygować jedoe:m przedstawieniem swej epery „Pa- 
jace.“ 

sRodəpe“, mowy balet Grassi'ego, wystawiemy 
zostanie na scenie teatru Wielkiego w Warszawie. 

Jadwiga Mierswińska, toma slynnago niegdyś 
tenora, występowala w tych dniach ma koncercie w 
Lipsku. Krytyka tamtajsza wyraża się z wielkiem 
uznaniem O glosie i talemcie śpiewaki. 

„Jesioro łabędsie*, najnowszy balet Czajko- 
wskiego, zostanie wystawiony na scenie teatru Wiel- 
kiego w Warszawie w ciągu bieżącego sezonu. 


Muszyński 


Lwów, Grodziekich 3 
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RS e S l a ZNANE EZ 


helm tanim kosztem, a oszczędziwszy caly rok czasu, 
przeniesie 


starczy przytoczyć, łe w sobotę okradowała komisja 
bez przerwy od godziny 5 po południu, do godz. 2 
pe półaocy. A 

Wytrwałysh ezlomków komisji podtrzymywał 
obficie przez dra Korytowskiego zaopatrzony bufet. 

Członkowie rady miejskiej, z prezydentem p. 
Małachowskim i wiceprezydentem p. Michalskim na 
czels, jawili się wczoraj o g. 12 w pol. w pałacu 
namiestnikowskim, celem przedstawienia się. Przy- 
jęcie ze strony namiestnika było bardzo uprzejme. 

Z mamiestnictwa udała się reprezentacja miej- 
ska do marszałka hr. Stanisława Badeniego, którego 
opiece polecił p. prezydent interesy miasta. Dotknął 
on wielu żywotnych kwestyj, które mają być zala- 
twione w najbliższym czasie. Marszałek zapcwnił 
prezydenta i radę miejską o swej życzliwości dla 
miasta i przyrzekł -wą pomoe w każdym kierunku, 
który z jego stanowiskiem się lączy. Wyraził także 
nadzieję, że wybudowanie teatru miejskiego będzie 
dla sztuki polskiej poważnym momentem. Hr. Ba- 
deni wyraził życzenie, ażeby Lwów stał się miastem, 
w którem nie „Piękną Helenę" — ale „Kordjana* 
grać się będzie przy zapełnionej widowni. Szczerze 
żŻysiyć należy, ażeby publiczność nasza odczuła te 
slowa i zastosowała się do nich. 

Czas przedświąteczny, za kilka dni wielkie, 
serdeczne święto milości „Boże Narodzenie“ ; tuż, 
tuż zajarzą się światła na choinkach.. Tymczasem 
cale lasy tych skromnych drzewinek zalegają place : 
Strzelecki i Bernardyński... Na nlicach i sklepach, 
zwłaszcza kolonialnych, ruch zwiększony i kupy 
na święta, to miła tradycja... A i nowość dla Lwo- 
wa przyniósł przedświąteczny tydzień: Po ulicach 
miasta krążą wozy reklamowe; wcale pokaźnie Py- 
glądają, ogłoszenia wypisana jaskrawemi barwami: 

Jeden wóz ciągniony jest przez kuca, drugi 
przez ....kozę. Towarzystwa dobroczynne też czynią 
przygotewania, aby i biedni mieli. wilję. Wenta u- 
rządzona wczoraj przez towarz. miłosierdzia pod go- 
dłem „Opatrzność* na dochód „domu Pracy* miała 
wielkie powodzenie; wszystkie losy rozsprzedano.... 
Rynek mw również zmienioną postać. Po jednej stro- 
nie ratusza ustawiono szereg namiotów. Dziatwa do 
nich się garni: łakoci tam w bród... Tydzień prze- 
mknie jak strzala... Oby święta były wesołe! Tyle 
smutnych dni mieliśmy w tym roku... 


Obywatelstwo honeroewe nadała rada gminna 
miasta Tyczyna dr. Adamowi Fedorowiczowi, radcy 
namiestnictwa i staroście w Rzeszowie. 

Samebójstwo. W Wiednin odebrał sobie życie 
kapelmistrz orkiestry Burgteatru, Karol Koszel, po- 
wiesiwszy się w swej kancelarji. 

Maszyny drukarskie huczą, szumią... Myśl 
ludzka przeobieka się w sialo, Huk, łomot, jakby 
się góry przewalały. Nagle przerażający jęk przedzie- 
ra powietrze. Maszynista, który tu j:st władcą, z stoi 
bladą twarzą i z broczącą krwią dłonią. Koło ma- 
szyny urwało mu dwa palce... 

Maszynista nazywa się Stefan Janiszowski, rzec£ 
stała się w sobotę wieczorem, w lwowskiej drukar- 
Ri „stauropigialnej*. 

Wielki mistyk, a zaraża zwolennik wszel- 
kiego rodzaju oryginalnych uroczystości, rządzący 
się zasadą: sic volo sic jubeo, cesarz Wilhelm, 
rozkazał, aby wiek XX w krajach, jego berłu pod- 
ległych, rozpoczął się d, 1. stycznia 1900 r. Kalen- 
darz i opipja astronomów, wrat z opinją innych 
ludzi jest odmiennego zdania, lecz stać się tak musi, 
bo śmperałor et rez wygłosił swą wolę. Ostatniego 
tedy grudnia br. odbędzie się w zamku berlińskim 
o godz. 11 w nocy nabożeństwo, po odbyciu któ- 
rego ciale dyplomatyczna i członkowie dworu cesar- 
skiego składać będą punkt o godzinie 12 gratulacje 
noworoezne parze cesarskiej. Tak więc cesarz Wil- 


DROBNE OGŁOSZENIA. 


Doniesienia rozmaite 
po 1'/, centa od wyreru. 


Bilety wizytewe, zaproszenia, karty i list 

U ślubne, wykonywa po niskich cenac 

zakład artyst.-litograficzny. Anten! Przy- 
aziak we Lwowie. ul. Lindego 4 


= = A 
jv życzył poznać gruntownie język 

francuski 1 być w możności wyrażania 
myśli swoich ustnie, lub pisemnie w tym 
języku, raczy się zgłosić do Jana Czar- 
nowskiego, nauczyciela tegoż języka, ul. 
Ossolińskich l. 15, p. II. 


toni intratne (także z c rodami 
Kamienice kar adm ia 
zystnie do sprzedania. 

Szeligowski I wów, Jagiellońska 17. 1107 
Z a Á — 
ziemskie do sprzedania, wy- 
Majątki dzierżawienia, jakoteż zamiany 
poleca i poszukuje Szeligowski Lwów, 
Jagiellońska 17. 1106 


R dze kiszone za 2 złr. franco w ba- 
y ryłeczkach 6 klgr. wysyła Mar- 


kowski poczta Uście ruskie. 1076 

żozyzsa młody, mający egzamin bu- 
e biegły w piśmie polskiem 
i niemiectiem, poszukuje posady przy 
jakimkolwiek zawodzie. Bliższa wiado- 
mość: Leon Bernard, Krosno. 


ronewska 3 różne mieszkania zaraz d 
wynajęcia. 
66 zbiór utworow 
„Wesoły grajek muzycznych 
ma fortepiaw wydany nakładem „SŚmigusa* 


kosztuje tylko 60 ct. (wraz z przesyłką 
pocztową 75 st.) Weser; grajek zawiera 


eseniu naj: owszą powieść e liieratury zagranicznej. 
saś kika kaśdy nasz prenumerator posiadać będsie własna bibljotekę w ilości kilkuset tomów. 


Cena pojedyńczego tomu wynosi 30 ct, w prenumeracie niespełna 27 


się do następnego stulecia. , dą 
Perła w ostrydzó. Jegomość pewien zajadający 


ostrygi w hotelu w Bergen, znalazł w ostrydze per- 
łę.wislkości małego grochu. 


Jest ena najczystszej 
wody i reprezentuje wartość 300 koron. i 

Wlelkie nieszczęście spowodował, jak donoszą 
z Gracu, gwałtowny opad śniegu w Styrji. W Par- 
low Hart spadły tsk wielkia śniegi, ża pod ich cię- 
łarem załamały się dachy i runęła huta szkła. Kat- 
tastrofa zastała robotników przy pracy, to też nie 
brak licznych ofiar. Pięciu ludzi poniosło „śmierć, a 
20 mniej lub więcej ciężkie rany. Da udzielenia po- 
mecy lekarskiej zjechało siadmiu lekarzy z miast o- 
kolicznych. A j 

Rówmież z Pregi donoszą o obfitości śniegu. Na 
ulicach potworzyły się tak ogromna zapasy śnieżne, 
że tramwaje, elektryczny i konny, musiały zastanowić 
ruch swój ua całej linji. 


„Dziennik Polski“ prenumerować | pojedyn- | 


cze kupować można w sklepie korzennym p. 
Czarneckiego, przy ul. Łyczakowskiej. 


- an- 


Humerystyczny kalendarz „Śmigusa*, wy- 
dany nader ozdobnie, zawierający znakomicie opra- 
cowaną część informacyjną, bogaty dział literacki, 
oraz prześliczne ilustracje, mogą nabywać pa ~me- 
ratorowia Dsiennika Polskiego po cenie zniżonej 


40 ct. (wraz z przesyłką pocztową). 

* Nepertear teztralmy, Teatr br. Skarbka. Dziś 
w poniedziałek „Debiutantka“, we wtorek Lalka‘, ope- 
retka ; w środępo raz pierwszy „Jeszcze raz“, komedja w 3 
aktach Blumenthala i Kadelburga, przekład M. Sacho- 
rowskiego; we czwartek „Lałka*, operetka; w piątek 
ostatnie przedstawienie przed świętami „Jeszcze raz“, 
komedja w 3 aktach; w sobotę z powodu wigilji Bo- 
żego Narodzenia teatr zamknięty — natomiast w nie- 
dzielę, poniedziałek, wtorok | środę po d.a przedstawie- 
nia dziennie. 


Notatki literackie | artystyczuo. 


„Debiutantka” wystąpi dzisiaj po raz drugi — 
i przed świętami nono ostatni — na scenie naszej. 
W obsadzie ról nie zapowiada afisz teatralny jakiejkol- 
wiek zmiany — bo swoją drogą byłoby to i całkiem nie- 
potrzebne — za to tuż pod tytulem sztuki spostrze- 
ga się na afiszu pewną różnicę; oto miejsce autora 
„Nieznajomego*, zajął dyr. Ludwik Hellar. Wi- 
docznie powodzenie premiery dodało mu etuchy do 
podniesienia przyłbicy. 

Plerwszy koncert połączonych muzyk wojsko- 
wych odbyl się w kasynie oficerskiem w miniony 
piątek. Pod dyrekcją p. Rolla wykonano dwie kom- 
pozycja fmp. Mollnara, które zyskały wielki sukces. 
Z nowości odegrano trudną bardzo uwerturę z „Baren 
hiutera* Zygfryda Wagnera. 

Operetka. W sobotę grane „Lalkę* Audrana, 
s t;m razem partję Lalki odtworzyła p. Scbup 
pówna. Nie będziemy porównywali sobotniej lalki 
z lalką, jak ią zaakomicie pojęła p. Kliszewska, ale 
to podnieść należy, że panny Schuppównej nigdy nie 
zawodzi jej talent sceniczny. W miejscach trudnych 
radzić sobie zawsze potrafi, w miejscach ślisgich 
prześlizga się z wdziękiem. 

Niech nagromadzi więcej tylko szczegółów w 
pauzach niewypełnionych śpiewem a przy śpiewie 
wykończonym jak sawsze artystycznie zajmie jako 
wykonawczyai taj partji należne jej stanowisko. 

Muzyks, którą zrazu nie dość gerąeo przyjęto 
na pierwszem prredstawieniu, zaczyna co raz bar- 
dziej się podobać. Liczne piękue szczegóły wystę- 
pują dopiero po powtórneni słyszeniu tej operetki. 

mt. 


Prenumeror'ać można wprost w Administracji w kantorze drukarni nakladowej STANISŁAWA MANIECKIEGO i SP. — Lwów 
— ulica Kopernika l. 9, lub w każdej ksiegarni, tak we Lwowie, jak i na prowincji, 


Biblioteka najnowszych 


Co soboty tom powie 


Kwartalna prenumerata (13 tomów) 3.7lr. 50 ct. — miesiecznie (4 tomy) 1 złr. 20 ct., — rocznie 14 7łr. 


Z początkiem Stycznia 1900 roku rozpoczynaroy we Lwowie wydawnictwo pod powyższym tytulem, które wszyscy 
amatorowis belletrystyki przyjmą z szczerą radością. Zwłaszcza płeć piękna, tak żądna nowości w tym kierunku, wydawni- 
ctwo nasze przyjmie z wdzięcznością. ; 
Szczegółowego programu wydawnictwu naszemu z góry postawić nie możemy, gdyż zamieszczać będziemy w tluma- 
czeniu nowości, jakie nam przyniesie literatura wszy=txich krajów, a które natychmiast rozgłos w swej ojczyźnie zyskały, 
Ten tylko sasadnicsy program stawiamy. że „BIBLIOTEK A" nassa będzie beswarunkowo mogła być caytaną nawet 
praes młodsiutkie panienki. 
Wydawnictwem naszem nie stwarzamy konkurencji warszawskiej „Bbijotece dziel wyborowych*, gdyż tamta daje 
rzeczy oryginalne i naukowe, nasze zaś wydawnictwo przynosić będzie tłumaczenia najnowszych dziel literatury zagra- 
nicznej, a zajmując się tyleo beletrystyką, umieszczać będzie jedynie powieści i nowele. 
Chcąc połączyć nadobne z użytecznem, ustanowiliśmy cenę prenumeraty i pojedyńczych tomów tak niską, jaką tylko 
wielkie wydawnictwa zagraniczne ustanowić są w stanie, licząc na to, iż nasza „Biblioteka najnowssych powieści i nowel" 
znajdzie się w każdym domu w Polsce. W tym celu apelujemy do naszych pań, prosząc je o opiekę nad naszem wydawni- 
ctwem, w zamian zaś dajemy przyrzeczenie, iż opieki tej nie pożałują. 
Bibljcteka najnowszych powieści i nowel wychodzić będzie co soboty w objętości jednego tomu i preyniesie w iluma- 
Prses rok stanowić to będzie sporą bibljotekę w ilości 52 tomów, za lał 


Eg" Co soboty prenumeraiorowie nasi miejscowi otrz 
framco już w niedzielę rano. 


Prenumerować możaa wprost w Administracji w drukarni nakładowej STANISŁAWA MANIECKIEGO i Sp. — 


DZIENNIK POLSKI 2 dnia 18 grudnia 1899 r. 


Wojna w Transwaalu. 


(Telegram „Dziennika Polskiego.") 

Londyn 18 grudnia. Z Sterkstrom donoszą, 
ża wskutek ostatniej klęski Anglików pod Storm- 
berg cały kraj na półaoc Sterkstromu zrewol- 
towany. Ludność tamtejsza niemniej ludność kraju 
Basutów silnie zaniepokojona, traci zaufanie do 
sily Anglików. 4 

Capsztad 18 grudnia. Nadchodzą tu ciąglə 
doniesienia o tajnych zebraniach zwolenników 
Boerów. W wielu miejscowościach farmerzy 
holenderscy zajmują groźną postawę, Do Win- 
bergu przybyło kilka pociągów z rannymi żol- 
nierzami angielskimi. 

Nowy Jork 18 grudnia. Dziś wysłano stąd 
do Londynu sumę 2 450.000 dolarów w złocie. 

Londyn 18 grudnia. Wedlug urzędowych 
sprawozdań, straiy jenerała Bullera wynoszą 82 
zabitych, 667 rannych, nadto 348 ludzi brak. 

Madryt 18 grudnia, W izbie deputowanych 
preydeni ministrów Silveca, odpowiadając na 
interpelację oświadczył, że pogloska e traktacie 
hiszpańsko-rosyjskim, w przedmiocie odstąpienia 
Rosji Ceuty, jest bezpodstawna. 

Londyn 18 grudnia’ Biuro Reutera donosi 
z Kimberley, że wszyscy Boerowie w krajupod- 
nieśli rokosz. 

Londyn 18 grudnia Z Mafekingu donoszą 
pod dniem 6 b. m.: Boerzy zaniechali ostrzeli- 
wania Mafekingu i chcą przez oglodzenie i od- 
cięcie wody zmusić zalogę do poddania się. 
W Mafeking obsadzone jest przez 2000 Boerów. 

Londyn 15 grudnia. Slychać, że general 
Methuen ma glówną swą kwaterę vs silnie 
obwarowanym obozi e nad Moder-riwer i za- 
mierzą tutaj otworzyć podstaw; dla przyszłych 
operacyj wojennych. 

Z nad Moderriwer telegrafują pod dniem 15 
bm.: General Methuen na czele 9-tej brygady 
przedsięwziął silny marsz rekonansowy. Arty- 
Jerja angielska ostrzeliwała okopy nieprzyja- 
ciela, przyczem zniszczyła jedao działo. Brygada 
powróciła do swego stanowiska, nie poniósłszy 
żadnej straty. 

Londyn 18 grudnia. Jak dcnosi „Biuró 
Reutera“ z Pretorji, stan zdrowia jen. Jouberta 
znacznie się polepszył. 

Londyn 18 grudnia. Asquith wyglosił wczo- 
raj w Wellirgton Quay mowę, w której ostrze- 
gal przed przecenianiem strat poniesionych. 
Rząd ma obecnie ciężkie zadanie, sia z pewno- 
ścią mu sprosta. Po wojnie trzeba będzie ko- 
niecznie zmienić politykę angielską w Afryce 
południowej. 


Posiedzenie Koła polskiego. 
(Telegram Dziennika Polskiego). 

Wiedeń 18 grudnia. Kolo polskie odbyło 
wczoraj pod przewodnictwem p. Jaworskiego 
dwa posiedzenia. Ksiądz Pastor otrzymał 
upoważnienie do wniesienia petycji, o utworze- 
nie w Kańczudze sądu powiatowego; p. Ry- 
chlik skarżył się, iż kolej północna wprowa- 
dziła na linji Bielsko - Wadowice wyższe taryfy, 
niż na głównej linji, Sprawę tę przekazano do 
rozpatrzenia członkom polskim, zasiadającym w 
komisji kolejowej. P. Wieiowiej ski otrzy- 
mał po dłuższej dyskusji upoważnienie do wnie- 
sienia inierpelaci z powodu niewykonywania 
ze strony Niemiec konwencji weterynaryjnej, 
oraz przedłożenia wniosku o zmianę kouwencji 
weterynaryjnej z Węgrami. W dalszym ciągu 


iza 30 ct. 


powieści | nowel 


ymają tom zbroszurowany, zamiejscowi zaś otrzymają go 


upoważniło Kolo p. Gizow skiego do wnie- 
sienia intespelacji, w sprawie sposobu ściągania 
dodatku szkolnego, a p. Znamirowskiego 
w sprawie zalesienia stoków karpackich. Książę 
Sapieha wniósł o nowe wybory komisji par- 
lamentarnej, natychmiast lub wkrótce po nowym 
roku. Nad tą kwestją wywiązała się poufna 
dyskutja, na której uchwalono przedsięwziąć 
wybory już w przyszłą środę. 

Na popołudniowem posiedzeniu wyzna- 

czono do komisji sanitarnej panów Piepesa- 
Poratyńskiego, Tyszkowskiego, Olpińskiego i 
Wielowiejskiego. 
, Następnie p. Jaworski dał pogląd na chwi- 
iową sytuację i omawiał sobotnie zajścia w ko- 
misji ugodowej; zaznaczył on, iż obawiając się 
na posiedzenia scen gwalitownych, odradzał od 
wzięcia w niem udziału, P. Jaworski zapropo- 
nował następującą rezolucję: Ponieważ Kolo 
polskie, zgodnie ze swym politycznym progra- 
mem, uwała uchwalenie tych ustaw, które 
odnoszą się do ugody z Węgrami, niemniej 
prowizorjum budżetowego jako konieczność 
państwową pierwszego rzędu, więc dąży i dążyć 
będzie także nadal z jak najwięksaym naciskiem 
do parlamentarnego ich przeprowadzenia. 

Taką kierując się intencją, musi Koło pol- 
skie występować przeciw spowodowanej postę- 
powaniem obecnego rządu, a mającej na celu 
przeszkodzenie przeprowadzeniu owych ustaw, 
akcji klubu czeskiego, Dążąc w duchu swojego 
politycznego programu, któremu Koło polskie 
dało niejednokrotnie wyraz w różnych swych 
uchwałach, do uspokojenia pariameniu i uzdro- 
wienia parlamentarnych stosunków i pragnąc 
zapewnić zwycięstwo swym autonomicznym ZA- 
sadom, wyraża Kolo polskie przekonanie, że 
uzdrowienie życia konstytucyjnego, tsk niezbędne 
dla rozwoju państwa i pojedyńczych krajów 
koronnych, a nie mniej spełnienie pilnych eko- 
nomicznych i socjalnych potrzeb ludów monar- 
chji, da się jedynie osiągnąć z pomocą przymie- 
rza stronnictw prawicy, w porozumieniu z umiar- 
kówanymi żywiołami izby. stojącymi poza zwią- 
skiem prawicy. 

Do dyskusji nad ią rezolucją zgłosiło się 
kilku członków Kola, którzy jednak ostatecznie, 
na wniosek p, Sokolowskiego, zrzekli się głosu, 
poczem rezolucję przyjęto wszystkimi glosami, 
z wyjątkiem jadnego, p. Roszkowskiego. 

Petersburg 18 grudnis. Minister skarbu, 
który już poprzednio zezwolił na welny od cła 
przywóz węgla opałowego do Warszawy, ze- 
zwolił obecnie na dowóz węgla z opłatą 17 
kopiejki od puda do użytku domowego ludno- 
ści w Odessie, Nikołajewie, Ssbastopolu i in- 
nych miastach, w których okazuje się potrzeba 
tańszego materjału opałowego. Z obniżenia tego 
węgla korzystsją także parowce, kursujące po 
Morzu Czarnem i Azowskiem. 


11608828. tBlegraczna Í tolofoniczng 


„Dziemnika Ps/ekiego”. 


Wiedeń 18 grudnia. Budapester Correspon- 
dens: donosi: Prezes gabinetu węgierskiego, 
Szell, ` konfəarowal wczoraj  przedpoludaiem 
z przewodniczącym w radzie ministrów hr. 
Głarym, poczem był na dluższem  posłuchaniu 
u crsarza. Po audjencji konferował p. Szell 
z ministrem Goiuchowskim, a następnie z mi- 
nistrera Kallayem, poczem hr. Clary i kiero- 
wnik mioisterstwa skarbu dr. Kaiaziolucki ode 


Korepetycje 


zjalnej i realnej. 


ct. 


1126 1-3 


Z lnnyuh klias zbiorowe 
przygotowawcze dla prywatystów ; 
krótsze kursa do matury gimna- 


A. Strcelecki 
b. nauce. Gimn. Fr. Józefa. 


Zgłoszenia od 3 do 5 popołndnin 
nlica Zielona 5 I. p. (stacja 
tramwaju elektr.). 


Zaprawę do podłóg Q 
Masę podłogową 


Pastę krajową 
lepszą i tańszą od t. zw. frapcuskiej 


byli naradę z p. Szellem w pałacu ministerst 
węgierskiego. Wczoraj popołudrih Eda oi 
mój SA do Budapesztu. 

„, Paryż 18 grudnia. Depesza, którą e 
Wilhelm odwołał tutejszego eP a attachó 
wojskowego, barona Sdsskinda, brzmi jak na- 
stępuje: Chętnie wyrażam Zapewnienie, że pan 
sprawowaleś swoje funkcje ku zupelnemu mo- 
jemu zadowoleniu, a to pomimo trudności, które 
nie były dłużej możliwymi do zniesienia dla: 
pruskiego oficera. 

z A 18 grudnia. 
ośręgu Wyżnica - Kocmań, do mającego si 
odbyć dnia 22 b. m. wyboru posła soja Wiago 
wypadły na korzyść kandydata stronnictwa 
ruskiego , wybór przeto p. Mikołaja Wassilki 
zczje się być pewnym. 

Fllisopoi 18 grudnia. 
Stambułu, 
wania, 

Stambuł 18 grudnia. Damat Mahmud pasza, 
szwagier sultana, umknął z dwoma synami za 
granicę. Mahmud z powodu swoich przekonań 
liberalnych, był od pewnega czasu źle widzia- 
ny w pałacu sultańskim. 

„ Ateny 18 grudnia. Wysoka Porta zwró- 
cila się do rządu greckiego z żądaniem wyda- 
nia lub natychmiastowego wydalenia z Grecji 
tych przebywających tam poddanych tureckich, 
którzy podejrzani są a mlodotureckie agitacje. 
Rząd ateński odpowiedział, że obowiązujące w 
Grecji usawy nie zezwalają na spelnienie tego 
żądania, rząd jednakże gotów jest rozciągnąć 
ścisły dozór nad podejrzanymi emigrantami. 


Nadesłane. 


Rubryka ta nie pochodzi od redakcji, k'ira też nie b'erze 
na siebie Żadnej za nig oð- owiedziaInośċij, 


P: FE i 
Zofia nie wiedząc kto pisze, prosi o list 
pod tym samym adresem podając swój: A. P. 


= Wspaniałe olśniewające dekoracje 
do ubierania Bożego drzewka 


poleca 


S. W. Niemojowski 


Lwów plac Marjacki 1 8. 
Wybór olbrzymi — eeny najniższe, 
Kompletne sortymenia od 1 zł. począwszy. 
Codziennie nowości 
w llustrowanych kartach korespondencyjnych. 
(Qdsprzedającym rabat). 

Wysyłka na prowincję odwrotnie. 


Instytut dentystyczny 


Lwów ul. Hetmańska I. 6 
składający się z kilka oddziałów, w których wykony vuje 
się: plombowanie, wyjmowanie zębów bez bclu, v sta- 
wianie sztucznych zębów. 

W Instytucie tym zatrudnieni są ci sami pr vco- 

wmicy jak poprzednio. 
Z prowincji przesyłane reperatury usku teczniaja się 

odwrotnie. 

Instytut otwarty cały dzień. 

Dr. dentysta Wiktor Jankowski. 


Prawybory w 


Wedle doniesień ze 
ustały tam od dni kilku areszto- 


1097 1-2 Lekarz dentysta 


P. SCHNITZER 


osiedlił się wa Lwowie, Sykstuska 11 
leczy i operuje wszelkie choroby jamy ustnej, wykobywuje 
plomby i sztuczne zęby podług najnowszego systenu. 


HANDEL 


PŁÓGIEŃ i BIELIZNY 


JANA RIEDLA 


WE LWOWIE , 


10 


korsa 


1065 1—2 


KOSZULE SALONOWE 


Keszule z przodami pikowymi i fał- 
dzikami aktai pozł. 275i 3, 
Ksszuła kolorowe, kretonowe i oxfor- i 

towe po zł. 2:50 i 2:75. 

Koszule aeone po zł. 1:55 i 1:90; 
ozdobione na wzór ukraińskich po 
zł 2:30, 2:50 i 2:75. 

perry dia shłepaków po zł. 1:40 


i h 
Półkoszalki z kołnierzykami 50 ci, 
bez kołnierzy 35 ct. 


12 wybornych walców, polek, mazurów Lwów — ulica Koperni a |. 9., lub w każdej księgarni tak we Lwowie, jak na prowincji wi 
it. d. Pieniądze należy posyłać wprost wd pa p a: ; w słedmiu E KALESONY 
Pa « Ą A W u 
* sE Smigusa zz: ea STANISŁA MANIECKI, wydawca. Lakier bursztynowy sdolealach. 4 po ct. 90, zł. 1-05, 1:15, 1:45, 1:65, 1:80. 
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Pociągi kolejowe podług zegara środkowo-europejskiego od 1 maja 18 


De Lwewa przychodzą: | rano |przedp.| popoł. | wiecz.| noc Ze Lwewa edohedzą: | rano |przedp.| popoł. | wiecz. 11050 artystyczne 
z Krakowa . . . . . j 600 | 9-00 | 1:80*| 6:10 | 9-55 | do Krakowa. . . . . «| £410) 8:45 | 255*| 6:40 | 13250 w kasetkach i pojedyńczo 
z Podwołoczysk (głów. dw.) 3:30 | 8:05 | 2:35*) 5-40 |10:25 | do Podwołoczysk z gł. dw. 615| 935 | 1:55* | 7-20 |1110 z fabryki 

s na Podzamcze 3-06 | 7:44 | 2-20*| 5715 | 10:08 s z Podzamcza| 6:30 | 953 | 2:08* | 7:42 |1132 1. Karmański i Spółki x 

z Tarnopola-Kopyczyniec . 4-355 10 25 | do Tarnopola - Kopyczyniec 935 11:10 i ekegoj p > 4 
z Borek W.-Grzymałowa .| 3:30 2:35 | 5'40 do Borek W.-Grzymałowa . 9-35 | 155° 11:10 w Krakowie 
2 Jarosławia . . . . . 11:15 do Jarosławia . . . . . 5'25 1040 IF. Schónfelda I Spółki z 
z Czernicwiec-Itzkan. . .|6-10 |11-55 | 150° 6-20 |10-10 | do Czerniowiec-Itzkan . .| 630| 9:45 | 2459| 6.26 Hoag w Düssełdorfie. 3 
z Chodorowa-Podwysokiego 11-56 5-20 | 10°10 | do Chodorowa-Podwysok. .| 6:80 | 9-45 | 245° t2 ; 
z Stryja, Ławocz. Budapesztu| 7:55 10:30 į do Stryja, Ławocz., Budap.| 6-20 3:00 Wyroby fi terakoty 1 drzewa % 
z Stryja, Chyrowa, Snchej (t)| 7-557 1-40 10:30 4 do Stryja, Chyr., Suchej (fi 9'10+ | 305 | 7:004 do malowania | 3% 
z Stryja, Stanisławowa . .| 7:55 1:46 12-10 | do Stryja, Stanisławowa 910 7:00 Farby emallowe, Wzory do $ 
z Bełzca . ogame 5:55 do Bełzca goe 4 « 2 « + 10:10 malowania I wypalania F x 
z Rawy Ruskiej i Sokala . 8'15 5:56 do Rawy ruskiej i Sokala , 10 10 710 i = S 
złanowa . . . . . (740 101 | 7588| 9-210] do Janowa / 946 wiec. tł| 9-25 |12:504| 3-15 | 6'504 |}9 Sił Aparaty do wypalsala jakoteż i„ły jg 
z Brzuchowic . . . . .|6500| 8:15 | 5 do Brzuchowic 2-51 * n. $| b'50"|10-10 | 326°) T10 [1079AN | JJ platynowe itp. Farby akwarelowe p 
z Zimnej Wody 7'10 r. * .|6-00 | 900 |11:15 | 6'10 | 955 | do Zimnej Wody 3:20 * „| 410) 8:45 | 525 | 6-40 |1050 1141 poleca najtaniej 1—2 


* Pociągi pospieszne (Schnellzige); $ od 1/5 31/5 i od 16/9 30/9 co dzień, a od 1/5—15/9 w niedziele i święta; 
© od 1/6—15/9 © 1/6—15/9 w dni powszednie; tę od 1/6—15/9 w niedziele i święta; 38 od 1/5 —31/5 


x i od 16/9—30/9; ° od 7/5 10/9. 
Paciąg byskawiczny odchodzi ze Lwowa o godzinie 8'30 rano; przychodzi do Lwowa o godzinie 8'15 wieczór. 


| M E M 
9. ; 
Farby olejne 


O. T. WINKLERA Syn! 


Lwów Rynek 1. 28. 
MME Cenpki gratis i franco. 


Tee a R | 0000 
| ZAKKKKKAKKKE 


KKKKKKKKKRKI 


65 at. 


bycia jedynie tyl- 
ko w handlu 
Lwów, Batorego 2. —- 5-kilowe wo- 
reczki franeo wysyłam do 


1140 


WACHLARZE 


Z piór, gazy, koronek, 
fantazyjne, oprawa z szyld- 
kretu, kowcky, kości i 
drzewa, łańcuszki, kasety 
i kwasty do wachlarzy, 
kó czyki, broszki I agrafy 
brylentowe 


Górski i Szydh wski 


Lwów plac Warjaeki 8 
( ög Hetmańskiej). 


KAWY niezrównanej dobroci 
aromatycznej, do ua- 


Leonarda Soleckiego 


pół 
kilo 


wszystzich 
miejscowcści. 1010 


Lakier biely emailowy 


prędko schnący do drzwi i okien 


poleca 


D. 1. WINULERA 


Lwów Rynek 28. 


Cenniki gratis i franco. 
SE MA == 
2020-020.020-0-020202024 

Na Boże drzewko |! 


Wspaniałe ozdoby, świecidełka, cukry, 
figurki, z czekolady i marcypana. Świeczki 


Drogueria Langa i Pilarskiego 


Lwów, ul. A'ademicka 1. 3, (przedtem* 
Hot:l Georga). 


Na. prowincję wyseła odwrotnie. 


Kniesmuy dia ohłgpaków po 85, 95 ct. 
i zł Plò. 


Kełnisrze tuzin po zł. 2-40 i 2:80. 
| Maskiety inozin po zł. 4 i 4-80. 


Chustki płócienne, taztn zł. 250. 
Prawdziwe aaskie 


SKARPETKI, POŃCZOCHY 


dla pań, panów i dzieci. 


JI 


w największym wysarze. 
Oryglanina pref. dra Jigera wyrchy 
pe esuach fabryszaysb z najszlache- 
tniejszej wałny, zalecane dla osób wątłe- 
go zdrowia, łatwo się przeziębiających. 


Koszule ] oe 
Kaftaniki r 
Kalesony I majtki | 5 Z 
i lchtarzyki. — Całe sortymenta od 1 zł Ip ky ( e 
Ogrzewaezs aa Żałądzyk | kal 
Kamaszs ; 2 


Kamizsiki mąskie włóczkowe z 
wami po zł 5, 61 7.. 
Zamówienia z prowincji wykonują 

się najstaranniej. 

Na żądanie szezegółgwe ooanikl. 


PAAP : 
9 | ME WREKTU| A 


PENSJONAT 


wzorowy dla uczniów publicznych 
lub prywatnych, z nauią lab bez. 


dla uczniów publ. 
z wszystkich klas 
gimnazjainy:h i realnych. 

Do matury gimnazjalnej 
dwuletni kurs dla wszystkich (pa; 
nów i peń;. — Toż samo do 
matury realnej. 
Plerwsza kl. glmnaz. I real., 


zbiorowa prywatna nauka 
od 9—1 rano przy współudziale 
ks. katechety i kilka sił 1achowych, 


Warunki przystępne. 


| 


poleca najtaniej własnego wyrobu i 


po zł. 105, 1.55, 2.—, 2.25, 2.50 i 3. ! 


i 


KRAWATY. 


[ zł. 25. ct. IHP" 


butelka najlepszej EE Dwie butelki 


na posyłkę 5-cio klgr. $ 


kosztuje tylko litrowa Doreniówki i Ratafii lub Owocówki  m.stodzorej, 


"i «s Jad. NSZYŃSKIE[O - orwóiacc 2 


Redakter: 


". Kaziikiecz Ostaszewiki - Barański. 


Właściciele i wydawcy: Dr. K. Ostaszewski-Barański, A. Miiski i Sp. 


Z drukarni M. Schmitta i Sp. ped zarządem St. Pietrowskiego, 


